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dowskich do warsztatów i fabryk 
łódzkich. Na ogólną liczbę 221.000 
zatrudnionych w przemyśle łódzkim 
było zatrudnionych Żydów 48.000. W 
tym dziale w ostatnich trzech latach 
(od 1935 r.) notowany jest ogromny 
Wzrost, bo o całe 16.000 nowych ro­
botników żydowskich, gdy ogólna licz­
ba zatrudnionych wzrosła zaledwie o 
5.00U robotników. Wskazuje to, że o- 
koło 11.000 robotników polskich, wy­
rugowanych zostało z zajmowanych 
miejsc przez żydów.

Również w handlu rzemiośle i 
wolnych zawodach objawia się coraz 
większa frekwencja żydów. Zjawisko 
to należy tłumaczyć masowym napły­
wem żydów do Polski spowodowa­
nym zmianami politycznymi zagranicą .

Z ja zd  Chrześcijańskich P rz e ­
m ysło w có w  i Kupców  D rz e w ­

nych z całej Polski.

Odbędzie się w Poznaniu w dn. 
30. VI. i 1. VII. 1938 r. W programie 
Kongresu leży wspólne zastanowienie 
się nad ogólnym położeniem prze­
mysłu i handlu drzewnego w Polsce, 
°raz udziałem w nim osób chrześci­
jańskiego pochodzenia. Głównym ce­
lem Kongresu jest organizacja polskie­
go handlu i przemysłu drzewnego, o- 
raz wspólne naradzenie się nad roz­
wojem tej gałęzi przemysłu i ekspor­
tem drzewa za granicę. Prace Kon­
gresu prowadzone są pod hasłami : 
nKażdy Polak- Drzewiarz członkiem 
Polskiego Związku".
„Każdy Polak-Drzewiarz dąży do nie­
zależności ekonomicznej i organiza­
cyjnej swej branży".

„Twórzmy solidarnie organizacje, 
które będą reprezentowały Polskie 
oblicze i Polskie interesy"

R z e c z y  ciekawe.
Inż. Ogonowski z Bydgoszczy wy­

nalazł nową bardzo uproszczoną ma­
szynę do pisania, której koszt w pro­
dukcji masowej wyniesie od las do 20 
zł., a ważyć będzie najwyżej 1 kilog­
ram, — Ten sam wynalazca sfabryko­
wał tak zwany aerocykl, czyli przy­
rząd do latania, połączony z rowerem, 
który posiada ruchome skrzydła, w y ­
konane z lekkiego metalu i płótna. 
Przyrząd ten zapędza się nogami i rę­
kami równocześnie. Kosżt budowy 
będzie dość wysoki.

— oOo—
Na całej kuli ziemskiej ma się 

znajdować 16.140.000 Żydów. Tak 
obliczył jeden żydowski pismak. W 
roku 1825 obliczono liczbę Żydów na 
3.281.000, a w sto lat później (1935), 
na 14.800.000. Jak widzimy, Żydost- 
wo bardzo szybko się mnoży. A ile- 
by ich było za sto lat w Polsce, 
gdybyśmy ich nie tępili, kiedy dzisiaj 
mamy około 4 miliony tych śrubaczy 
w Polsce?

— oOo—
Według danych statystycznych, 

liczba katolików całego świata wyno­
siła (w cyfrach okrągłych) w r. 1750
— 100 milionów dusz, w r. 1830 — 
150 milionów, w r. 1870 — 200 mi 
lionów, w r. 1908 — 300, a w r. 1932
— 350 milionów. Ostatnio liczba ka­
tolików w świecie przekroczyła już 
liczbę 400 milionów dusz.


